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Wojska polskie zdobyły Winniki.
Warszawa, dnia 16 kwietnia. 

Dzisiejsza „Gazeta warszawska** przynosi te 
Lwowa następujący telegram:

Oddziały brygady ppnłk. Mączyńsklego, roz
szerzając sukces, wczorajszej nocy uderzyły na

Winniki. Miejscowo** tą wziął szturmem I pułk 
strzelców lwowskich I utrzymał pomimo kontr
ataków nieprzyjaciela.

Zdobyto dwa działa 15 cm., 12 karabinów 
maszynowych, amunicję i z górą stu jeńców.

Paderewski przed Najwyższą Radą.
Korespondent .JŁuryera Warsz.“  douoei 

z Paryża pod datą 11 bm.:
Trzy dni temu rozeszła się pogłoska: 

„Czterej Salomonowie zadecydowali kwe- 
styę Gdańska. Gdańsk z małemi, czysto for- 
malnemi, zastrzeżeniami będzie polski!**

Tak było "rzeczywiście t/nzy dni temu. De- 
cyzya zapadła, była sformułowana, zreda
gowana, brakło jej tylko podpisów owy eh 
czterech arcypanów świata. Dziś, po trzech 
dniach poprawek, ona jeszcze sobie leży w 
tece, pięknie przez urzędowego kaligrafa 
minia teryum wykaligrafowana, ale nikt jej 
nie podpisał.

Dlaczego?
Zadałem to zapytanie tak zwanym naj

wyższym. Odpowiedziano mi z odcieniem 
melancholia: „Drogi panie, dziś jeszcze kon- 
ferencya nasza, to ruchome piaski. Pięć mie
sięcy to nie dosyć, aby skrystalizować roz
ognioną lawę. która wypłynęła z wulkanu 
wojny. A  jeż!i pan woli inne porównanie: 
my jeszcze tutaj nowej burty świata nie 
zszywamy, my dopiero fast-rygujemy. Wczo
raj przypięliśmy G d a ń s k  do Polski, ale 
wystarczyło, by ktoś tam w pewnem miej
scu, gdzieś koło miasta M a r i e n w e r d e r  
(Kwidzyn), kiepską nić przeciął, a rozsypa
ło się na szmaty całe dzieło kongresu**. 

Dlatego podkreślam tu po trzykroć: 
Przyjazd Ignacego Paderewskiego jest 

wobec niesłychanie zawiłych dyplomatycz
nych koniunktur zdarzeniem opatrznością- 
wem. Dnia 9 kwietnia zjawił się p. Pade
rewski na konferenicyę dziesięciu. Mówił 
przez półtorej godziny, a mówił tak (miałem 
relacye z innej strony, niż polska), żę go 
wszyscy słuchali, że go słuchali ta samL 
którzy nigdy nie znaleźli czasu na przeczy 
tanio ezy w usłuchanie raportu o poła kich 
sprawach.

Wam pewine oane, że p.vpinow» Padfitew- 
ekcgo wywarta bardzt duże wrażenie na 
pp. Lloyd George‘u i Wilsonie (pp. Cfłewaa- 
ceau i Orbndo nie trzeba było przekony
wać). Odegrał tu rolę ten dziwny magne
tyzm osobisty. Obok teg> „incomparable 
charme personneł“ , który mi podkreślono, 
ważna bardzo dla naszej sprawy byłą ar
gumentacja p. P a d e r e w s k i e g o .  Roz
począł on przemowę do najwyższego trybu
nał'”  ?wrotom w tych mniej więcej słowach: 

„n/ostojni panowie! Zaznaczam z góry, że 
nie jestem bynajmniej pełnomocnikiem Pol
ski w  tym sensie, aby mi wolno było się tu
taj z nannmi o prawa nasze targować. Nie 
wolno mi starać się o te polityczne zdoby
cze lub od tych praw narodu polskiego na 
własna rękę odstępować. Jestem przedsta
wicielem i sługą narodu wysoce demokraty
cznego. który sejm swój wybrał na podsta
wie powszechnego głosowania. Jestem je
dynie tylko wyrazicielem bezwzględnej «voLi 
całego narodu polskiego i do tych dążeń 
i aspiracji nie poważę się wprowadzić z wła
snej woli najmniejszej korektywy**. 

ł po tym wstępie dopiero Paderewski roz

toczył przed „konsylium czterech4* program 
polski, wysuwając naturalnie na czoło na
szych bezwzględnych dążeń narodowych 
wyłączne ■/osiadanie ujścia Wiały, żywotne; 
arteryi polskiej i  portu G d a ń s k a .

Jak słyszę, p r z e m ó w i e n i e  to było 
t r y u m f e m .  Sam Lloyd George przyznać 
był zmuszony, że należy poddać ponowne
mu rozważeniu jego własne ,pomysły rozwią
zania przyszłości polskiej.

Nazajutrz spotkał się premier angielski 
z Paderewskim ponownie.

Czyżby się rozpoczęło nawracanie tego 
wielkiego wobec polskiego narodu grze 
sanika?...

Dzisiaj znów Paderewski dłużej konfero
wał z  ministrem spraw zagranicznych Wiel
kiej Brytanii, Balfourem. Zresztą w  prze
ciągu tych dni pięciu, przez które już bawi 
w Paryżu, widział się premier nasz ze 
wszystkimi. Pracuje nieustannie. Konfero
wał z pip. Clemenceau, Orlando, Wilsonem, 
marszałkiem Fachem, jenerałem Diacem 
nie zaniedbał nawet państw drugorzędnych, 
z któremi nas jutro hi3torya łączyć będzie, 
jak naprzykład przedewszystkiem Rumu 
nią, a zatem rozmawiał z królową Maryą 
z p. Bratianu.

Z chaosu tych rozmów i konferencji, ja
kie ostatecznie wyłania się wrażenie??

Zapytałem się o to samego premiera. Odr 
powiedział mć

„Wrażenie wynoszę r a c z e j  d o b r e .  
Ale niech pan podkreśli przedewszystkiem, 
że n i c  j e s z c z e  n i e  j e s t  z a d e c y 
d o w a n e .  Z tego okropnego chaosu, który 
rozgościł się w  Europie, rzecz tak wspania
ła i olbrzymia, jak Polska potężna i niepo
dległa, nie może przecie się wyłonić sama 
przez się jak za skinieniem czarodziejskiej 
różdżki**.

Dodam tu od siebie, że stanowisko kraju 
ogromną może w tej mierze oddać dostojne
mu delegatowi naszemu pomoc i usługę. 
Trzeba, żeby dochodziły tu z Warszawy e- 
cha naszej cierpliwości, jednomyślności, ale 
również i s t a n o w c z o ś c i .

N i e  c z e k a j m y  n a  w y r o k  najwyż
szego trybunału z e  s c h y l o n ą  k o r n i e  
g ł o w ą .  Podkreślmy w formie skromnej, 
ale bezwzględnej i dostojnej nasze najświęt
sze prawa.

Niech się świat dowie: raczej marsz roz
paczliwy na Gdańsk, niż uchylenie czoła 
przed krzywdzącym nas na wieki niespra
wiedliwym wyrokiem.

Ufam w głębi serca, że do użycia tego na
rodowego atutu nie dojdzie. Trzymajmy go 
jednak w pogotowiu, ufni, że wiernie dziś 
obok nas stoi naród, który prawa nasze ro
zumie, który praw tych zawzięcie broni, 
czyli Francya.

Wczoraj jako komłduzyę naszej rozmowy 
powiedział mi p. Pichon:

„Nous devobe soutenir la Połogue autant 
que vous-memc-“

warszawa oczekuje Hallera.
Warszawa, dnia 16 kwietnia.

na m n i
Z Poznania donoszą: Na Górnym ŚląskuWczoraj otrzyms.no w sferach rządowych I *  uonoszą: a a  uomym oiąanu

wojskowych wiadomość, że armia generała N ien^y na gwałt organizują armię. Mairma- 
Hallora v. . ruszyła w drogę z miejsca postoju łok Hmdenburg lustruje garnizony odby- 
ire Francy i do Polski. Pierwszy transport w si- w0Jski W Y  której to okoliczno-
le 16.000 żołnierzy miał być w dniu wczoraj- "  patiyotycąnych
szym załadowany do pociągów i przybędzie do . , °  by k&zdj&j cłiwilx byli
Warszawy prawdopodobnie w dniu 20 b. m. 1 v, f ?nj1. . ° iczYzp j  niemieckiej, która 

Wiadomość powyższa, oczekiwana oddawna, .Sf, - ! fm ™®|J*&*P^zeństwie. W  0-
wywołała łatwo zrozumiałe poruszenie. Władze t , ITOKhir-7hf»rlr Hłnden-
wojskowe czynią energiczne przygotowania ce- > Lubliniec i Namy-
Iem dyslokacyi wojsk. Na siedzibę 6ztabu ge- . w*  enzYw9 praedw
nerała Hallera w Warszawie zarekwirowano je - , wojskom wielkopolskim, 
den z pierwszorzędnych hoteli. Dalsza akcya Budowa w warsztatach kolejowych loko- 
przygotowawcza jest w toku. motyw i wagonów opancerzonych, uzbrojo-

Sprawa przyjazdu generała ^jłallera była nych armatami, kulomiotami i miotaczami 
wczoraj przedmiotem dyskusji poza po rząd- min, postępuje raźno naprzód. Na Górnym 
i " —    - -  x_. Śląsku jest publiczną tajemnicą, że zbroje

nia te skierowane być mają przeciw Koałł- 
cyi, a najwięcej przeciw Polakom, gdyż 
Niemcy dobrowolnie G. Śląska nie oddadzą 
i gotowi z bronią w  ręku zaprotestować 
przeciw uchwałom konferencyi pokojowej, 
których uznać i podpisać nie myślą. Na G. 

dzonych okolicach Poznańskiego przy wybo- Śląsku jest każdemu wiadomem, że Istnieje 
rach mięjskich odbytych na podstawie poważę-1 zamiar zatopienia kopalń węgla w razie 
chncgo głosowania, systemem proporcyonal- przysądzenia Śląska Polakom, a huty już 
nym i przy udziale kobiet Polacy odnieśli ol
brzymie zwycięstwo. Administracje miast, na 
t-zcle których dotąd stały władze niemieckie i 
burmistrze Niemcy, obecnie przeszły w ręce 
polskie.

[nad granicą polską, wyrabiają bezustannie 
bezdymny proch, gazy trujące i amnnicyę 

Iwe wielkiej ilości.

M j M i  j e s l ń i  M a n i i
Kroków. P. A. T. Radio stacyi Lyońskiej 

przejęte przez stacyę krakowską: Policja nie
miecka zmusza Polaków w Prusach zachodnich 
do podpisywania deklaracji nieprzychylnych 
dla Polski Mimo strasznych represji niemie
ckich Kaszubi w gminie Firóg tui pod Gdań
skiem powzięli następującą deklarację:

„Prasa niemiecka i władze niemieckie twier
dzą, że Kaszubi nie są Polakami, lecz Wendami 
albo Serbami My Kaszubi protestujemy energi-* 
cznie prąeciw takim fałszom. Jesteśmy Pola
kami z krwi i kości i na zawsze pozostaniemy 
Polakami**.

Kongres robotników polskich w Bochum.
Bochum. Z Poznania donoszą: W niedzielę 

6 b. m. odbył się tutaj kongres robotniczy z 
udziałem przeszło pół tysiąca delegatów. Za
gaił kongres p. St. Piecha witając zebranych, 
poezem przystąpiono do wyboru prezydyum. 
Przewodniczącym wybrano p. Jankowiaka z 
Bochum, sekretarzami pp. Mietlickiego i Mił- 
czyńskiego oraz kilku ławników.

Pan Jan Brejski, wydawca „Wiarusa1* wy
głosił referat na temat: „Na przełomie rozwo
ju społecznego**. „O ochronie zdrowia i życia 
robotn.** mówił p. Fr. Mańkowski „O ubezpie
czeniu socyalnem** p. J. Guzy. „O mieszkaniach 
robotniczych** p. Fr. Mańkowski. „O naszej po- 
lityce1* p. St. Piecha i w końcu o wycbodźtwic 
p. J. Brejski. Do każdego referatu uchwalono 
osobną rezolucyę.

Kongres miał na ogół przebieg poważny, 
świadczący o rozumnem pojmowaniu spraw 
narodowych z punktu widzenia narodowego.

Polacy i Grecy na linii Dniestru.
Pisma warszawskie donoszą: Oddziały gen. 

Żeligowskiego, którę stały w Odessie, zostały 
wraz z inńeińi koalicyjneini cofnięte za Dniestr. 
Decyzja o ewakuacji Odessy nastąpiła wsku
tek rozporządzenia gen. Francheta d‘Esperey, 
który przyszedł do przekonania, że bolszewi
kom należy dać odpór na' linii Dniestru, aby 
bronić Bcsarabil i Rumunii.

Kraków. P. A. T. Radio stacyi krakowskiej 
Lyonu: Generalna kwatera grecka komuni

kuje: Sprzymierzeni 1 Grecy obsadzili linię 
Dniestru.

nowczo zawiadomiła konferencyę paryską, że 
Polak ze Śląska nigdy i pod żadnym warunkiem 
nie ustąpi**.

Wzruszona komisja objawiła chęć wysłucha
nia wszystkich zażaleń dalszych, zwracając ró
wnocześnie uwagę na to, że kwestyę linii de- 
markacyjnej należy odróżnić od kwestyi przysz
łych granic politycznych; chodziłoby chyba tyl
ko o obecną okupację czeską. Wówczas w rze
szy pokrzywdzonych powstał gwar i skargi na
miętne, tak, że adjutant Pusłowski musiał nie
jednokrotnie uspokajać wzburzonych robotni
ków. Członkowie komisyi pożegnali delegatów 
pełnym szacunku uściskiem dłoni.

Protest Karola Habsburga.
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. (łonosi z

Pragi: Według doniesień z Genewy były ce
sarz Karol ma wystosować do ezesko-sto- 
wackiej republiki pismo, w któretn zaprote
stuje przeciw konfiskacie dóbr cesarskich 
na obszarze Rzeczypospolitej caesko-słowa- 
okioj.

W YDALANIE OBCYCH Z WIEDNIA.
Wiedeń. P. A. T. Komisya Rady miejskiej 

uchwaliła szereg wniosków dotyczących wy
dalenia uchodźców i obywateli obcych 

państw % Wiednia. W  szczególności doty
czy to uchodźców z Galicji wschodniej i  z  
Węgier.

Głos ludu śląskiego.

Ruch polski na Warmii.
Jak wiadomo Warmia, niegdyś udzielne 

księstwo biskupie, przeszła z pod lenna krzy
żackiego pod zwierzchno ość Polski na mo
cy pokoju toruńskiego (14GG r.), który rów
nocześnie zwracał Polsce Prusy Królew
skie. Kraik ten tworzy klin rozciigajacy się 
od brzegu battycłcieg > w kierunku południo
wo-wschodnim, aż w pobliże dawnej grani
cy poNkiej (obecnie rranicy „K  mgr es ów 
ki“ ), ze wszystkic-h zresztą stron otoc-ony 
przez terytoryum Prus Książęcych, tak, żę 
część południowa Warmii znajduje się już 
na obszarze językowym mazurskim. Lu
dność jednak Warmii różni się od Mazurów 
wyznaniem. Warmiacy bowiem jako niegdyś 
poddani biskupów są katolikami, Mazurom 
natomiast książęta pruscy narzucili prote
stantyzm na podstawie zasady „cuiua regio, 
eius religio**.

Z dwóch powiatów tworzących południo
wą część Warmii powiat Olsztyński jest nie
mal czysto polski, powiat zaś rcszelski 
(Rossel) w mniejszej części. Wprawdzie u- 
rzędowa statystyka pruska na podstawie 
spisu z r. 1905 wykaszała w  pow. Olsztyń
skim Polaków (wraz z t. zw. dwu-języcznym) 
tylko 40 tys., na 85.000 ludności całego po
wiatu, wiadomo jednak, co sądzić o „bez
stronności** i wiarygodności statystyk pru
skich o ile odnoszą się do Polaków. Ale i we
dle urzędowego spisu dokładnie widać, że 
ludność wiejska powiatu olsztyńskiego w ol
brzymiej przewadze jest polska. Niemcy 
skupiają się głównie w miastach, przynaj
mniej ludność miejska za niemiecką prze
ważnie się podaje, choć nazwiska polskie 
przeważają wśród mieszkańców Olsztyna. 
Jest to objaw powszechnie spotykany w za
borze pruskim z wyjątkiem Ks. Poznań
skiego, że miasta przeważnie zniemczone 
wywierają silny wpływ asymiłacyjny ha lu
dność polską przybyłą tam ze wsi, która 
wkrótce też poczyna się zapisywać jako nie
miecka, choć często nawet słabo włada języ
kiem niemieckim. 1

Na 129 gmin wiejskich powiatu Olsztyń
skiego 106 pr siada większość polską. W o 
góie w  obrębie gmin wiejskich i obszarów 
dworskich tego powiatu mieszka ponad 35 
tydęcy Polaków, którzy stanowią tam dwie 
trzecie W  powiecie reszel-
skim sąsiadującym z pow. olsztyńskim mia
ło się znajdować tylko 7.800 Polaków wo
bec 42.000 Niemców. Polacy tego powiatu 
skupieni są głównie w 14 gminach w iej
skich o większości polskiej. Ta  50-tysięczua 
ludność polska południowej Warmii pny 
pierwszym jeszcze rozbiorze, a więc przed 
147 laty oderwana od Polski, przez cały ten 
okres półtora wiekowy wystawiona na 
wpływy germanizaeyjne popierane forso
wnie całym aparatem pruskiego ucisku, z 
trzech stron, bo od północy, wschodu i za-

Toczyście. Dopełnił go ks. Barczewski pro
boszcz parafii w Bischofsburgu, prezes po
wiatowej Rady ludowej. W  imieniu młodyetó 
Warmiaków przemawiał z serca p. Żbikow-j 
skL Zjazd obywatelstwa był Liczny. W ieczo
rem amatorzy Tow. Ludowego odegrali toati! 
w strojach narodowych. Młodzież odspie-j 
wała „Rotę“ Konopnickiej. Do seminaiyumij 
zapasało się odrazu 50 uczniów płci obojga.] 
Równocześnie założono też ochronkę dla; 
polskich dzieci w Olsztynie.

Rzeczą charakterystyczną jest, iż „Gaze
ta olsztyńska** rozpoczęła obecnie wydawań 
drugi nakład po niemiecku. Przeznaczony, 
on je&t dla tych Warmiaków, którzy wysta
wieni na zewsząd ich zalewającą niemezj- 
rnę częściowo już zatracili mowę ojczystą. 
Czytanie dla nich w języku polskim jest tri-i 
drem lub nawet niemożhwem. „Gazeta ol- 
sztyńska** rozpowszechniona jest na War
mii niezmiernie. Na wsi znajduje się ona; 
niemal w  każdym domu.

W  Olsztynie, mieście niemal zupełnie, 
.przynajmniej pozornie, zgermaniao w;, n em 
dziś poczynają się pokazywać na ulicy na
pisy i szyldy polskie. Nauczyciele i nauczy* 
eLelki języka polskiego ua-dźwyezhj sa po
szukiwani do domów prywatnych tak w 
mieście samem jak też i na wsi. W  kościele 
język polski uwzględniamy jest o  tyle. że 
w mieście co trzecią niedzielę, a na wsi co 
drugą odbywają się kazania polskie.

Stosunki apirowizacyjne są dziś na War- 
i mii złe i stale się pogarsza ją wskutek szar 
ionych rekw izycji bezwzględnie dekony- 
waoye.h przez Prusaków. Po utracie Poznań
skiego Warmia i Prusy Książęce są jedyną 

(prawie spiżarnią, skąd Berlin i nieurodzajne 
piaski brandenburskie mogą się zaopatry
wać w  żywność.

Polacy na Warmii ufaią, że Polska o nich 
nie zapomni i pomocy od nas oczekują, a 
najgorętszem ich pragnieniem jest rychłe 
połączenie z niepodległą Polską. Te słowa 
polecili zawieść do Krakowa.

kieui dziennym na Radzie ministrów.

Miasta M o g i l s k i e  rekach p o ls k i !
Kraków. P. A. T. Radio stacyi Lyońskiej 

przejęte przez stacyę krakowską: W oswobo-

kcnferencyjnej komisyi koalicyjnej w Cieszy
nie, znękany i do ostateczności doprowadzony 
lud śląski, pazez swoją deputacyę dal silny wy
raz temu, co się dzieje w jego łonie. Deputacya 
robotników polskich z Zagłębia polskiego zja
wiła się samorzutnie, bez wiedzy nawet Rady 
Cieszyńskiej, przed komisyą ententy i  bezwzglę
dnie zażądała usunięcia Czechów ze Śląska 
polskiego. Robotnicy w przemowie swojej nie 
robili ceremonii z tern, co wypada, a co nie wy
pada. Ich patryotyczna, rozpaczą nacechowa
na, nie licząca się z aiczem postawa, wywarła 
na członkach komisyi potężne wrażenie. Na 
wstępie zaznaczyli oni, iż mogliby śmiało przy
prowadzić sześćdziesiąt tysięcy robotnika pol
skiego, przemawiają jednak sami w imieniu stu 
tysięcy rolników, kolejarzy i górników od 
Trzyńca i Karwiny, aż po Polską Ostrawę. Rzu
cili następnie śmiałe, rozpaczą podyktowane 
pytanie pod adresem komisyi:

Czy przez trzy miesiące pobytu w Cieszynie 
nie. mogliście jeszcze stwierdzić, że tu polski 
lud, polski węgieł i polska praca? Opierając 
się zaś na 14 punktach Wilsona, zaprotesto
wali energicznie przeciwko gwałtowi i frymar- 
czeniu godnością człowieka wzamian za wę
gieł. Desperacya robotników śląskich posunęła 
się aa do groźby: „Gdyby nas Czesi zmusili 
do ustąpienia, to zrobimy użytek z dynamitu 

. . i  t  wszystkich środków, jakie nasza organiza
tora z są podminowane.  ̂ Na pewuęj stacyi Cya ma ą0 rozporządzenia. Wysadzimy wów- 
kolejowej sio; w ukryciu opancerzony p'> czas w powietrze wszystkie mosty, koleje, szy- 
®1Jło» gotów do wyjazdu. j  by i kopalnie. Krzywda nasza pomści się straez-

Fabryka żelaza w B. otrzymała połoceuie j niej, niż bolszewizm, którego się tak lękacie, 
do natychmiastowego wykonania 60 fcau- Lud polski, osiadły na Śląsku od wieków, żąda 
ków. W  fabryce w bliskości Katowic, tuż (od '• omisyi, ażeby jak najrychlej, jasno i sto

jak lawa, która wybucha, daje znać o wrze-.
run w głębi wulkanu, tak we wtorek w «ali | c-nodû  okolona obszarem zg orma nr-z o w an y in,

na południu granicząca ®e słabo pod wzglę
dem narodowym uświadomionymi prote
stanckimi Maizurami wschodnio-pruskiim, 
oddalona znacznie od Wielkopolski, po czę
ści zapomniana przez rodaków, zdawało się, 
że na nieuchronną już zagładę jest skazana. 
Rzeczywiście też germanizacya wielkie zdo
łała poczynić saezoiLy wśród tamtejszej 
polskeści.

* *  #
Od osoby, przybyłej z Olsztyna, 

otrzymujemy szereg cennych infor- 
macyj o tamtejszem życiu polskiom.

Gdy dawny rząd upadł, gdy stosunki w 
ostatnich miesiącach nieco się zmieniły, ten 
zdawało się uśpiony, a nawet zamierający 
żywioł polski na Warmii ocknął się, ze zdu
miewającą i niespodziewaną wprost energią 
przystąpił do organizowania życia narodo
wego, obudziła się potrzeba nauki języka 
polskiego nawet u tych, któnzy już go w ży
ciu domo wem zarzucili.

Podczas wyborów do rad gminnych Polar 
cy w wielu miejscowościach odnieśli zwy
cięstwo nad Niemcami. W  mieście Olszty
nie zyskaliśmy jeden mandat; radnym wy
brano redaktora Nowakowskiego. Jest to 
pierwszy radny Polak od lat niepamiętnych!

Chcąc przystąpić do zorganizowania szkol
nictwa polskiego na Warmii, założono pirze- 
dewszystkiem polskie seminairyuui nauczy
cielskie w  Olsztynie. Ten pierwszy polaki 
zakład, naukowy na W arnii powstał w  gru
dniu ub. r. pod kierownictwem p. Sosny 
red. „Gazety olsztyńskiej**.

Akt poświęcenia tej szkoły odbył się u-

Cfenzywa bolszewicka na południu.
Jeszcze w końcu roku ubiegłego, zdająn 

sprawę z  sytuacji na frontach sowieckich, 
Trockij powiedział, że front południowy jest 
dła R osji sowieckiej najważniejszy, najwa
żniejszy jest również dla rerwolucyi. „Losy 
rewolucji wszechświatowej Kwstraygać się 
będą na południu Rosyt Koniecznem jest 
dla Rosyi zajęcie Donu i Północnego Kau
kazu, musimy wesprzeć robotników i  wło
ścian Ukrainy**.

I  nie wchodząc w to, o  He racyonałny I 
słuszny jest pogląd Trockiego na sprawę lo
sów rewołueyi, stwierdzić należy, iż od sar 
mego początku cała uwaga kierownictwa 
wojskowego Rosyi sowieckiej skupiona by
ła na tym froncie. Na front południowy rzu
cono największe siły' i starano się akcyę 
prowadzić możliwie najintensywniej. Wo

bec rozpaczliwej ekonomicznej sytuacyi 
Sowdepii, zupełnie jasne jest dążenie do o- 
kupowania najżyźniejszych i najbogatszych 
terenów dawnej Rosyi, które, nawet po pa
romiesięcznej gospodarce Niemców, posia
dają jeszcze znaczną wartość pod względem 
aprowizacyjnym. Już w listopadzie 1918 r. 
na froncie południowym posiadali bolsze
wicy z górą 200.000 lndra i silną artyleryę.

W  okręgu donieckim walki trwały bez 
przerwy, chodziło bowiem o  zajęcie obsza
rów węglowych; z Ukrainą prowadzono 
wówczas pertraktacje, zrywając je, to zno
wu nawiązując. Wreszcie, po ponowoesn ob
jęciu rządów przez Petlurę, rozpoczęła się 
urzędowa wojna z Ukrainą. Wojsko sowie
ckie szybko posuwać się zaczęło na całym 
froncie południowym. Liczebność jego stałe 
wzrastała, -gdyż po drodze przyłączały się 
do niego luźne bandy hajdamackie i prze
chodziły na stronę bolszewików całe oddzia
ły ukraińskie.

Dnia 15 lutego br. bolszewicy zajęli K i
jów  i zaczęli ofensywę w dwu kierunkach: 
na zachód i południe. Wojsko Petlury coraz 
licznej zaczęło przechodzić do bolszewików, 
a w końcu marca luźno bandy bolszewickie 
opanowały Żytomierz i Berdyczów, ale po 
kilku dniach były wyparte przetz petłurow- 
ców i bolszewicy dość znacznie cofnęli się 
na tym odcinku na wschód. Bardzo energi
czną akcyę poprowadzili bolszewicy w kie
runku na (Aiersoń. Wojsko atamana Grjgo- 
rjewa, operujące w  okolicach Elizawetgradu, 
w całości, razem ze swym dowódcą, prze
szło na stronę bolszewików i wspólnie z ni
mi rozpoczęło marsz na Chersoń i Odessę, 
Dnia 15 marca bolszewickie wojsko zajęło 
Chersoń i Mikołajów, & jednocześnie zaczę
ło się zbliżać do Odessy. Wojsko koalicyjne 
z Chersonia, po krótkiej waice z bolszewi
kami, wycofało eię do Odessy. Posiłki gre
ckie, posłane do Chersonia, przybyły za pó
źno i nio zdołały już uratować miasta. \Vi xly 
już właściwie los Odessy był zadecydowany. 
Wcześniej czy później miasto to musiało 
-przejść do rąk bolszewickich. Pierścień hol- 
szewieki zacieśniał się coraa bardziej i at&- 
man Gregorjew otocaył Odessę od strony la
lki „żelaznym lukiem od mona do morza**, 
Do. 3 kwietnia wojsko koalicyjne uosircęzfe
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b r w i k u r r t  O d s s s y ,  7  Im . ewa- \ winośći stanowi najmocniejszą n porę  w  u- 
Ib H y Ł  była mkoóczona i 9  bm . ukraińskie ruchom i esia naszej produkcji. Jaiao zasadni-
rwpj*ko boflgzswidkie r a j  Ło miasto. Wojsko 
łtaMKcyjno praeoriezic v> d » “j  wodną, praw
dopodobnie do 1  ootaawsy łub Konstanty
nopola. Szazegółów brak. Go się itało z  dy
wiz ją  polską jbn. fcefiguwekiegz), wchodzą- 
są w  * 9wf ■wojska koalicyjny© na Wecho- 
* ć e  •—■ menmdomo, przypuszczalnie jednak, 
owakuowala się on* również z irnem woj- 
śkiem koah-cyi. W  najgorszej syi e w ' i zna- 
haty bk* rosyjskie odldizikły ochotnicze, 
wchodzące w  skład armii Denina; mogły one

czy i nieodzowny warunek «mtiżłkwit.nia 
produkeyi oraz, przywróceni* normalny *i 
stosunków społecznych wraża p. minisber 
o b n i ż e n i e  cen artykułów ptarwsiŁej po
trzeby, swktezeza ż y w n o ś c i .  C e l  taa 
i m i B i b y ć o ł i ą g n i ę t y c h o ć b y d T © -  
gą  z n a c z n y c h  o f i a r  ma be r y a l -  
n y e h z e  s t r o n y  p a ńs t wa .

Oczywiście, iż przedsiębiorcy współdzia
łać muszą w pcrcy tej z rząiem , który by- 
napnniej nie w idii ideału spo-eozneg©

f
skun -  ńd w  pdbf ^eawności. Płr Ustawicie! wolno mmeaMsać oficerów bez asygnaty z biu- !
Bady delegatów roootmkow miejskich wyraził 
z tego powoju nąganę strażakom i zapowie
dział im, aby w prijSzłoŚcf nie ważyli się wy
jeżdżać do ognia. W ady ■ŁrażaoLLe opuściły 
c t u o v u

Woźni w szkole miejskiej na Pelc o wiśnie 
zamknęli zakład i kłącze zabiali z sobą, wsku
tek czego lekcye się nie odbyły. W  taborze 
miejskim korne dotychczas 8ą obsługiwane, je
dnak ani jeden wóz nie wyjochnł na roboty i

jodynie drogą wodną udać raę na północny ] wysokich ®j skach indywidnainyah przedsię- 
K a .kaz. biorstw, leez raczej szatka g© w  zapewnieniu

Tak więc c&fa już prawic Ukrain i zajęta 
Jest '  beenie przez bo1 szew tków. Na odcinku 

p^-odnńmo-zachodnim front© południowe-

azerokrm warstwom roboczym dobrych wa
runków życia i Tozwoju. Minister podnosi 
przytem, iż sfery robotnapoze okaanja <Ła

go zajmują bolszewicy Korosteń (na Knii tych zamierzeń państwa pełne zrooumienie 
Kijów -Kowel), w  kierunku żytom ierska i jak się z pertrdktaoyi w  Dąbrowie ofcasa-
■toją na linii F< noetyszewa i poniżej są na 
wOehód od Boidycaowa, zajmując Kioziatyn, 
dalej La4,yczew i w  kierunku na Wołoczy- 
aka luźne bandy bołazewidkie zawładnęły 
fłoskkowem . Mohylew Podolski również 
zajęty jest przez bandy boi szewickie i dalej 
3 nin ich frontu biegnie już wzdłuż Dnie
stru. Drogę na Krym otworzyli sobie bał- 
azewicy, ndobytwając Perekop i umŁcniając 
Lą na rzece Ozerfcyfek. Marjwpoł zdobyli oni 
łaszczę 29 marca.

ło. godzą eię na obniżenie j«łac roboczych, 
o He równo :̂ eńnie nastąpi prt, mienie ko
sztów utrzynr nia. Potrzeba jedynie zgo
dnego współdziałania wszystkich czynników 
internowanych dia wspólni go dobra Oj
czyzny.

UrBcboinieBifi przm ysłu tułdowlanepo.
Przemysł budowlany dając pracę najliczmej- 

. . . .  szym noszom, najrozmaitszym przedsiębior-
eeątrmn Jt-jH  nh  biegnie tu połndiue ^wom, domaga się jak nayzyŁstego ożywie

n i Bachmata i I  *iga d a  około 50 w ior°.t), | j ja Największą przeszkodę stworzył brak wę- 
fialej w  kierunku wschodmm stoją we hi- , ta j^d^ai pryska (f£rv*roli z wiosną, w  mkt- 
jkiem z połnoco-wsehodfu na oołn dnio-wschód ^  jnV zmniejsza się potrzeba węgla epałowe- 
ud NowoczeiL.uska i wreezeie na kudei Ca- 
tycyn— Ifcaterynouar są już blisko W ioli- 
kok ninż ewsfca. W  ten sposób na całym fron 
«ie  południowym akcya nozwlja etę poruy*V 
* fe  dla bołsnewików, ale tłumaozy się to je- 
Myme tern, że azotSi to oni wszystkie swoje 
Ifly , aby opanowawszy terytoiya Ru i po- 
Indn-owej t Fknuny, chcd tnoezke połepeeyć 
mrą sytuacyę pod wajgiędem apnowiżacyj-

Mew? ministra dra Hąei.

go. Pryśnie kord<m tzeAi, mrudniający nam 
d rwóz węgła, a-sądzić ou*l«4y, śe powinno 
przyjść dc poroznropr i a z g war ec* wami gómo- 
dąskiemi, gdzie priJukcya wę^a znacznie 
wzrasta. Z początKC roku produkowały kopal
nie górnośląskie 3 OHO wageoów węgla dzien- 
nie, obecnie wyd'*i>ywają go 7.500—8.000 wa- 
g( nów dziennie. Kiemxc’> a Austrya etrzymy- 

. wała w grudniu z tkiinego Śląska 150 wrgó

ra kwateruckow^o. Kontrolę w  tym kierunku 
wykonuje Dow. Placu w porozumieniu z dyn k- 
cyą poUtgi. OCew, który przybywa do Krako
wa służbowo w  nocy —  otrzymuje asygDatę 
hotel w  Dow. dworca, a to celem zaoszczędze- 

(nia oficerowi chodu w nocy po dokument do 
Dow. Flacw. Dow. Pieniu rano asyguatę tę wy- 

i mienia. Po miejcie kn_żą w dzień i w nocy pa
trole takie ofioerfkie, które badają dokumenty 
żołnierzy i oficerów i zsehowrnie się ich na

do karawanów nie wysłano koni. Robotnicy z ulicy 
komisy; upraw y "rontów podmiejskich, porzu- . fcołniarze analogicznie, jak ofieerowie, mel- 
eiwBij pracę, przybyli do biura komisyi i po Jują ewo przybycie g0 Krakowa w Dow. dwor- 
odebraniu peasyi zniewolili ui-zędników do za ca, a następnie w  trurze meUmkowcm przy 
niechania czynności i opus^wmiia biur. jDow. Placu. Służbowo przybywający, odlani

* * * ( zostaja w stan zaprowiantowauia do Stacyi
W  oetatmej chwili donoszą z Warszawy co Zbornej dla żołnierzy.

następuje: i NADZÓR NAD ZAGRANICZNEJ! TOWA-

pocisku powstała w  kamienicy wielka ilość dy
mu i kurzu. To było powodem, iż sąsiedzi we 
zwali straż pożarną, gdyż przez dłuższy czas 
zdawało się, że w kamienicy powstał pożar.

Ofiar w ludziach jest kilka. Do szpitala po
wszechnego przywieziono Andrzeja Huńkń wi
eża, Uczącego 38 lat, murarta. Huńkiewicz wy
chodząc rano z dumu, na podwórzu został ra
niony odłamkami ukraińskiego pocisku w brzuch' 
i rękę. Wczoraj rano zosuł także raniony bar
dzo riężko w głowę, piersi i brzuch, jeden ze 
strażników akcyzowych. Prócz powyższych, 
jest jeszcze kilka osób cywilnych lżej ranio
nych.

SKARGI CZECHÓW NA BRAK WĘGLA
motywują ich zaborczość wobec Śląska Cie
szyńskiego, tymczasem teraz, gdy u nas odczu
wać się daje pomimo uruchomienia przr-myslu 
brak węgla, Czesi węgiel brunatny wywożą do

Zdołano ustalić imię porozumienia: Zgod: ono RZYSTWAMI LBEZP. Ministerstwo skarbu ko- Szwajcaryi. Próbne pociągi już odeszły, a wę-
STP na fiWAW.oniś tAmtawi wwiomooai •wer alrłs. Tnnnitllip* T?DrniVnoo/ł-7o©i« U^TiicłM n rl n-łol A  1 • ----_______się na oczecznoic komisyi rozjemczej w skl?- munikuje: Rozp<trządzenia Ministra skarbu z d. 
dzie 3 przedstawicieli magistratu, 8 przelata- 81 grudnia 1918 (Monitor Polski1' N t. 241) o 
wicieli robotników miejskich, oraz obraoego wzięciu pod nadzór Ministerstwa Skarbu Towa- 
pnez nieh saperarbitra. Komisya t i rozważy j rzystw zagranicznych TTbezpieczeń i z dnia, l  
żądania robotińków. Postanowiono strajk prser-. marca 1919 (Monitor FoŁskP* Nr. 51) o tym- 
wać dziś o godz. 8 po połaiiua. W  tejże godri- czasowych przepisach dla tychże Towarzystw 
nie komisya rozjemcza zbiera aie w ministe- ] rozszerzają się na cały obszrr Galioyi. 
iyum spraw wewnętrzny^ dla wydania onw*. CHAM IDZIC. Jak zrańmiiy się stosunki po
oem a

K I O N I S C A .
wytnie, widzimy na każdym kroku. Łatwość 

.zdobycia grosza na lichwie towarowej wytwo
rzyła wstrętne typy dorobkiewiczów, nadętych 
chamów w postaci kupców, restauratorów, rze
mieślników i kelnerów, którym się wydaje, że

WIELKI CZWARTEK. Dzisiaj odbyły etę u- i ,nik°T i;
roąwste nabożeństwa wiełkoezwartkowe we zaf * df?e do llh  lo1aJn- Nreuprz^mość perso- 
wszystkich kościołach krakowskich. W  kate- nl u zaczyna; przykład wzbo*
drze na Wawelu oprócz innych cer< monfc\ ^acpnego kupca, kawiarza, restauratora i t. . . 
których pisaliśmy w  numerze porannym, Ks. i ^ peraonriowi i całe to szanowne to-
Biskup N<wvak w zastępstwie b ^ 4 3 ? o  w
Rzymie Ksćeeća ™skupa Sapiehy, dopełnił ee- , . ,■* ^ 1 7° potykanych
romonH umycia nóg d ronasw ^ ^ 7 ^ .  “  kr°ku’ P^ytaczamy łmt rnstepu-
Dobroczyrr ości. Nazwiska Jnń na następujące:
Piotr Lis .r-k lat 64, Antoni Z ijąc lat 72, SCa- °  ^  L d K °k
nislaw B ucz* lat 80, Jakób M ^yk lat 72, Fu- k ^ TÓW / d" ^ '

giel csesM ma uzupehńać braki, wynikająco 
w dostawie węgla niemieckiego, rzekomo z po
wodu strajków, panujących w Zagłębiu nad 
Borą.

nów weeisu obecnie ntrzvmuie eo 000—700 a i amnerz Piszczek łat 77, Michał Fretek lat 80. ’ 5 . me nadchodzi, widz|now węgia, ooe^me otrzymuje go ouo—  /w, » ;  »   że jrzyszedł-m me w porę, bo właśme no. ket-
m rr.. i po 800 wagonow dziesMiłc. Przypływ AłekŁauder Motrycz łat 72, Erazm Grabowski
węgla do Au-.Uyi uruchamia wiele zakładów fa
brycznych, wiedeńtóie elektrownie oddały do 

M,.Trilrr , r i,,*,-,- dyspozycyi prąd bez jakichkolwiek ogranuzeń.
^mster handlu dr. Hąma bawiąc!>SeŁretar2 p̂ ńn̂ wowy Zerd ik  polecfl pkrw- 

■ Krakowie, wypowiedrud w Izbie ^  ,  ;ii jiirrować dła u-

lat 76, Szymon Słomińsld lat 77, Jan Dyrek lat n.r" 7  biadania. Czekam wię-
68, A -gwtyu Bierońflki lat 81 i A lisander "P^giądając na zegarek, wskazujący,

L1

handlowej mowe, k tó ^  w streszczę- rjchomi bud owi r - o ,  a r -  aa- dr. Infułat Wądołnr.
mupodajemy^ za „Wiadomość”  m opatrzeniu w w ^ id  cegielń, cemeatowni i pry- O SĄD NAJWYŻSZY. DotkSwa bardzo ło-

.^jJar . mysia drzewnego, otrzyma a jgiel przemysł że- ha, jaka wynikła i  powodu opóźniania cię kwe-
HSter dr. Hą. Lt, podzdęŁowawszy ma Uzny. styi utworzenia Sądu najwyższego, stwarza za-

)low a powitania,, poświęcił na wstępie szereg My cement* mamy doeyć, ruch fabryczny tor eały aktów, dła k tóry* przewiezienia do
•twag praysEłoj organiaaeyi Jzh handlowo- w Górę* zabespiecza znaczne zapasy. Są też Warszai y  potrzeba będzie specyplnego pocią-
E emysłowyeh w  Police. W  KróleHhwie do dyspozycyi potra*ue ihiści beetek dla trms p-u. Na każdego referenta wynadnie wagon ak-

k było dotychfczas tej instytucji, w  Księ- portów, roatfcodsi się więc w pierwszym r*ę- 
Mn 1*0 na ćt iif>m L«toieją Izi> wedle sy- ć m  o ururhomienie cegielń, przygourwauk głi- 
Menau niemieckiego, którw nie przysparza jny sposobem mechanicznym, bagierami uhmjż- 
jioata-tecziDyoh korzyści etanowi haódiowd- llwia.ąeyad szybką produkcyę tego najważniej- 
Mnr i pizem^ ■'owemu. Przeciw systemowi »aeg« artykułu <Ua przemysłu budowlanego, 
snstryackiemu odzy wa s ę  jeszcze pewna o- j Czekąją na a-uchrmienie wj^eruśki dla kró- 
pozycya ze strony sfer przeuiyfciowyeh, rych węgiel górnośląski je«t konieczny, nale- 
U óza jednak 4  ue Los vmdno.lt i pokonać, żałoby zatem poczynić jak najszybciej atanoria 
Dla Liry handlowej i przemysłowej w Kra- i o ułatwienie dowozu, dioCby za kompt^osatą.
Isowie wymknsie z tej zapowiedizj wdzięczne jaką dawał handel wywozowy jaj, których jest 
M>d i nie m póipracy przy bwoneow polskich | bardzo wiele, a pomimo tego nie spadają w  oe- 
M  bam itonjy*. j k  Spodziewać aię należy, że akcya państwo-

E zegóinej opieki dozna ze otrony pań- “  ~  ‘ '

68, Augusty* ^  . . . ___
Ludwik lat 72. W kościele N. Maryi Panny do- ■*? ^  M
pełnił erremc nfi umycia nóg 12 starcom z Frzy- ^  « * * * ?  «ybkiego otrzy-
tulUka weteranów * r. 1863 .^łupreebykr Ł .  ^!,ner7  P^ S

się Juj doeutrttto, rezygnuję i w muczenm nega-
jąo po pelto, gotuję się do wyjścia. W  drzwiach

Zn ladoir}jn Iu  i komunikaty.
PAŃSTWOWY URZĄD POŚREDNICTWA 

PRACY I OPIEKI NAD WYCHODŹCAMI prze
niósł się do obszernego lokalu przy ul. Podzam- 
c*e 1. 80 i jest otwarty dla stron od godz. 9 
do 2. Urząd jxócz pośrednictwa pracy i opieki 
nad wychodźcami przeprowadza rejestracyę na- 
leżytości naszych wychodźców do państwo
wych zakład iw ubezpieczeń z tytułu wstrzy
manych rent inwalidzHch (przeważnie z dniem 
przewrotu w Niemczech) i t. d. jak rówireż do 
pracodawców niemieckich.

RONKUR.S Z FUNDACYI Dl. ś. P. GOST
KOWSKIEGO ogłasza Wydział Główny Pol
skiego Tow. Politechnicznego we Lwowie. Zgo
dnie z przepisami tej fundacyi, ograniczony 
jost kool.urs do członków powyżdzego Towa
rzystwa, a praca ma być napisaną o następu
jącym temacie:

„Ze względu na niewystarczające zasoby 
materyału drzewnego i na trulność wypalania 
wielkiej ilości cegieł przy braku węgla, należy 
projektować budowę domów mieszkalnych I 

budynków gospodarczych z innych pomocni
czych maberyałów, proponując odpowiednie 
sposoby konstrukcji, któreby jednak odpowia- 
uały wymogom naszego klima*” , dawały się

w t, podjęta dla uchylenia bezrobocia, ełućby 
w «zęśd ożywi pnemysł budowlany, a w flad 
za nia pójdzie iidcyaływą piywatna, którą po- 
bodzi do czynu głód mieszkań, dający się od-

dfcwa handel, któremu p. miiuater f.rzypi- 
wiettae nw r„er 9 już ze wsg^ędiu na 

Imćzwyce&j kprzyeme i ło że n ie  geograJR- 
■ k  PuLsfci. Saeźególnie Wansoawa isułaje 
się w wybitnej mierze na wytworzenie een- 
iBałneg© jarmark© tow ''■ów j omiędzv wacbo- 
dna a zachodem. F  raków, jako leżący n a , 
ppg ■ iiicssu o n a  na azlalro Waeły i pazy- i zacząć od uruchomienia przeniytslu budowlane- 
s ły eh  dróg wodnych, również poelada wiol- jgń> choćby to miało byu połączone nawet ze 
łitr szanse rozwoju. D- zywiśeie, iż dalsze u- j znacznemi świadczer iami zestrray państwa i 
trayonywanae stosunków wymiennych z Cze-! tego domagać się jak najtisilniej nak ty. 
efcami winno być ograniczone ido najkonie- 
lasni ' ?ych potrzeb; raazej wypadnie mm 
Oodjąć stosunki z państwem niemieckietn.

Wielkie za uamia czekają nas w  pracy nad 
J»dr"esiemiem poziomu uczciwości i solidar- 
nośei kupieckiej. W  tej mierze stosunki w  Dzienniki warszawskie donoszą: Wskutek
Królentwie i w GaEcyi są znaemśe goreze, rozbicia się rokowań między strajkującymi ro  
nn  w Poma^skiem, a idą w parze ze amu- trotnikam' miejskimi a mflgistratcm warszaw- 
tnymi objawami r o z p o w s z e c h  n i o - j s k i m wytworzył się stan, ^agraż^j^cy normal- 
B e j  w s p o ł e c z e ń s t w i e  k o r u p c y  i, • nemu życiu ogółu mieszkańców. W s z p i t a -  
k t ó r e j  u l e g ł y  n a w e t  p e w n e  w  a r-j  1 a ch musiano ograniczyć pi35 imowa’Je do 
I t w  v  u r z ę d n i k ó w .  Z o b j a w a m i  najbarlziej ciężko chcrych, gdyż brak fuńkryo- 
t y m i  w y p a  d n i e  p o d j ą ć  w a l k ę ,  d o  narynszów, uskuteczniających przewożenie, do- 
k t ó r e j  p. m i n i s t e r  w z y w a  t a k ż e  starc/.ejących odzież i bieliznę. Wskutek tych 
I x h o .  jprzyczju dezynfekcja w szpitalach nie może

P; '^złość produkcyi Polf&i zaieśeó ł>ę- być dokonywana. Operacye o ibywają się z tru- 
. t  ie o j  intenzywności ©racy, zwłaszcza od dnoicrą w-kutek niemożności sterylizacyi na-

dowiaduję idę, że śniadanie otrzymam i sdrża- Rtwo wykonać przez niefachowe siły I przed- 
jąc z powrotem , do stołu, słyszę chór oburzę- Utawiały słą korzystnie pod względem ekono- 
uia, jaki wy* olała moja usiłowana rezygnaoya; mirznym".
ze śniadania. Padają pod mjrm adresem po- i Prace należy nadesłać lub oddać do biura 
dski jak *  kacałńnu maszyńowtgo, miotane I ̂  °warzystwa we Lwowie (ul. Zfanorowicza 1. 9)

 ̂ w ___  z ust kelnerów a i nawet pojedynce* wystrzały I najpóźniej do 81 lipca b. r. do godz. 7 wirczo*
tcw zatem o z *a  rralono. spowod wa- jafepy z ^ o b e j Berty“, aocayste dopowiedze- jrcm. Prace mają być opatrzone godłem, a ta
ma nieałychanem zamedbaniom jaki«*go się do- ^  pąm- ^  ^  te fe lż “. Kanonadę tę rozpo-!^'’ godło ma być wypisane na kopercie
paścBo Mfcyeterrtwu s-mwrad^woścL 1 ozynają słów*: J iyś li sobie, że to przed wojną, ‘ zawierającej imię I nazwisko autora. Za ,naj-

POSIEDZENTE KOMISYI STAiłJIO” 'EJ, wid deUścde jo , arystokrata —  wyehodzL- Po- ’ v ‘ a ~  1
Wczoraj odbyło « ę  pod nrzf-vo<?*u- twwn paw w ś go zatrzymywał? Niochby whie poazedłłL. 
aydenta -Fodorowicza posiedzenie Kom sji sta- dopowiada wmćwmi. a m ptricn i r dar wyzao- 
tutowej. Obrady toczy3 się nad przodP ‘ onym wy dama z poza bufet*. Wypiwszy śnfauburift, 
j i t o j  M gb L a l projektem uowej e d y n u ji yCaeyc. pedhiękowałem snrsejinie Szanown* mu 
wybesczej dła gminy. Pro_ ?Łt ten oyówa f* ę a *  towsrzystira kelnerów za fośdoae prtyj jrśn̂  
zasadzae pięcatrpirymiotrdkowego prawa głoso- dowiedziałem idę, odchodząc, od p—d bnfeto-
wama dla mężczyzn i kobiet, uchwalonej w Iw- węj, Że jestem nerwowy, a od płatniczego, że 
tym b. r. pnez Radę miejską. Na waomjazem om nie brał udziału w powitaniu i że „gość ma 
posiedzeniu przedyskutowano główne zasady zlnezna ft". Ject ro nauczka jak s^ DOż îej do- 
przyszłtj mdyuaryi wyborczej i uchwalono sze- wiedziałem, aby nie wchodzić od lokalu, gdzie 
reg poprawek co do czynnego i biernego pra- się nfe jest „s z t a m g  a s t e m“ . 
wa wyborczego, m  -tąpnie omawiano zasadę PRAKTYKI W ZAKŁADTlE ODZIEŻOWYM.

czuwać we wszystkich qjastachw całej Dcl-, pr0ęo.-cj aaainości i okręgów wyborczych —  pfeza nam z miasta: Czy nakład odzieżowy jest 
Me i czekająca na załatwienie kwestya , Omóirnade Przepisów dotyczących techniki instytneyą dohroezynną iydowskc? Nasuwa się 
dowy ŁafeŁCzonych powiatów. Chcąc załatwić, pf^cprowadzema wyhorów odroczono z .powo- ^  p»ytanie wobec zachowania si  ̂ nrzędników 
choćby w częfei kwestyę bezrobócia, musi się ja* spóźnionej pory do następnego posiedź mia. tego zakładu (Podgórze, mlyiic Barocha), wzglę

E s ito ia  clrąjtów w W?rsir

ima. aby ulcpeeyć i wyt.pecyadnować rzędzi i środków opatrunkowych. Chorzy me 
jrodwtoeyę i wywozić jedynie usdarfietinicme otrzymują kąpirli, ani bielimy. Potrawy z ku- 
Ńczwaąs o wysokiej wartości. Przywrócenie chni muszą sobie przj nosić sami chorzy. Na 
■upełnej wiełnoćci gospodarczej jest na ra- czynią kuchenne, łalerze, noże nie eczyszcso- 
feie jeszeoe kwestyą przyszłości, gdyż obe- ne- Dostawa produktów spożywczych i innych 

waruniki wymagr.ja śc&słęgo reguł owa- do szpitali ograniczona, Wskute braku dozo- 
uś* ęrjoBpodnrb' przejściowej, unormowania 111 musiano ograniczyć dostąp odi.icdzających. 
p * j  woeu, uporządkowania stosunków walu- Podwórza nie zamiatane, sale zaś i inne ub:ka- 
fawyeh ittL cye nie oczyszczane.

W  pierwszym cfceero budowy naszego Do szpitala Przemienienia Pańskiego wtar- 
Ofganizmu gospodancizego z  natury rzeczy gnęła grupa strajkującej służby szpHalnej i 
przywóz okaże się d ilcko większym od wy- wszczęła awanmrę z kilku dyżuroiącymi przy 
.wozu, a dojście do bilansu czynnego w  Pol ciężko chorych porługaczami i posługaczl * m; 
MO może być spodziewane dotnero za kil- Ponieważ dyżurujący, kierowani uczuciami lu- 
kanaście lat. Jakkolwiek p. npmster jest dzkośc:, nie chcieli pozostawić nieszczęśliwy*.] 
W za.-sidzie przeciwnym gospodarce urzędni-! chorych bez opieki, terroryśc' jiobfli o)K>rnycli 
«*e j, uważa, iż spełn icie wielkich zadań kijami, przyczem jeden z posługaczy i potdu- 
po łitv ii gospodarczej państwa ide będzia j gaczka odnieśli dotkliwe rany głowy. 
•OÓilwem be/ czynnego w liiału aaminiotini- j W  domu izolacyjnym dla rodzm i otoczenia 
« y i  puldirmej w  produkcji względnie w  o - , zakażonych służba nie dostarczyła pożywienia,

lepszą pracę pnjznana będzie nagród*, w kwo
cie 1.400 K. Nagrodsona praca zostaje właeno- 
ścr tenora.

Nadmienić ml* ty. że członkami Tow. Połi- 
toćhiBcznegj we 'Lwcn-rie mogą bjć tak*» inży* 
idarowie, zamieackaii poza dawnym ot szarem 
GafioyŁ

BODZIĘKOWaNIE. Padwieemnit uzaądzo
ny w Gzaiid Hntohi w duin 6 kwietnia b. r. 
dał do*oda brutto i0.754 K, netto 9.225 K. 
Z tego przeznaczono na Wychodźców lwow
skich 8J225 K, na Kresy 8.000 K, na zaniedba
n y * chłopców parafii św. Piotra 8.000 K. —1 
Składamy niniejrzem serdeczną podziękę wszy- 
slkim, którzy przyczyniali sie łaskawie do po- 
nuiożrnia funduszów na powyższe cele. Słowa 
pełnej wdzięczności należą się orł (estrze która

ŚWIĘTA NA POCZCIE. Inspektora! poczto- dem klientów katolików. Dwie panie, zaopa- j pod batutą p. Peroznera zupełnie bezłntereao- 
wy w Krakowie rozesłał do WLzystkich urzę- trzone w pozwolenie, wydane przez starostwu wnie ofiarowała swój współudział,
dów nocztowjruh w Księstwie Cieszyńfkiem i krakowskie na zakupno kilku rastrów mate- i Z. hr. Zamoyska. £. Lubiemecka-Gos+omsfe
w go^cyjskim^ okręgu inspektoratu poeztow“- ryałn webiianego na swój wyłącznie użytek,f K. hr. Baworowska.
go w Krakowie nastęj ujący okólnik: W WieL zostały w sposób umiarkowanie g zeczny prze:1 ---------------
ką 8obotę popołudniu, w pierwszy dzień Wiel- przez cztery dni odsyłane z niezei*!. —  Podgórze ; NEKROLOGIA.
klej Nocy i Zielonych Świąt, jakoteż w dzień to nie śródmieście, chcąc się tam dostać, trzeba' w  nfn,

™ ye£r‘S 3 * “ w  iaS* pBie ,CZek^ - W . ^ . ' s i a d z . k i  słanzy rade* skarbu, dyraktor o*kmęte dla pubbcznoś^i przez cały dzmń. ku go<L.m kilka, co z mampulatyą pisania ró- k ij-arhnwie»« rreozowakiego
dniach tych nie odbywa się służba d/rę^sama. żnych dokumentów, trwało od godz. 9 rano ■ D
W  drugi dzień Wielkiej Nncy i Z'Monych Świat, do 1 po południu. Tak było przez dni cztery j—  
pełnią urzędy zhtżbę jak w niedzielę. Płużb* j każdego dnia osoby te odchodziły bez otrzv- 
telegraficzna i telefoniczna we wszystkich wy- mania żądanego materyału. Gorzej jeszcze na 
mieniopyeh dniach odbywa się -tak jak w nie- tern wyszło grono 06Ób, przybyłych z okolicy 
dzielę. umyślnie w tym celu najętą furmanką po za- i

ZOBOWIĄZANIA POCZT. KASY OSZCZ. kup większej ilości materyałów. Nie dostali nic,
W WIEDNIU. Poczt. Kasa oszcz. w Warszawie a furmanka kosztowała kilkaset koron! Tym- 
kowiHTiikuje: Celem rejestraeyi i  ustak nia pre- czasem zgromadzeni klienci widzieli, jak pod- 
tensyi obywateli Państwa Polskiego do Poczto- jeżdiali żydzi ręcznymi wózkami i platformami 
wej Kasy Os^caęJności w Wiedniu, zwróciła nię i wywozili stosy materyałów — wiadomo chy- 
P. K. O. w Warszawie do właścicieli kont cze- ba w jakich c-eLachl Czy taka ero* podarka po

winna być tolerowaną w wolnej i 
PoŁree?

kowych i książeczek rentowych wied. P. K. O. 
z wezwaniem w nadesłaniu ostatnich wycią
gów kontowych względnie numerów i stpnu 
książeczek, rentowych. Większość tych właści
cieli nie zrozumiała wezwania i sądzi, że P. K.
O. w Warszawie przejęła na siebie zobowLą- postrzelił się z rewolweru 
zsnia P. K. O. w  Wiedniu. Dla uniknięcia ?iie- bardzo ciężkim stanie odwiozło 6 
porozum! sń i jakicbkol-aek pretensyj, podaje do STpłt?ła powszechnego.
się publieznae do wiadomości, ż* P  K. O. w -------------------------
Warszawie zajmuje się li trik o rejestracyą i 
usta1 mi«n preten°yj do P. K. O. w Wiedniu, 
i że prctencyc te rozst-rygnięte roetanr, wedle 
wszelkiego prawdopo '(Aieństwa dtąderc na 
kongrere pokojowym.

MELDOWANIE SIĘ WOJSKOWYCH PRZY
BYWAJĄCYCH DO KRAKOWA. Oddział in
formacyjny O. G. komunikuje: Oficerowie,
przybywający do Rrakuwa, zgłaszają się w 
Dow. dworca, biuro neklnnkowe dla ofic°rów, 
gdz.e rnciąga się ich do księgi meldunkowej i

Ostatnia w i a t a i t ó .
Tysiąc pociskńw na lwów.

Lwów. P. A. T. „Gameto porajma" donosi: 
Z niezwykłą zaciętością oi trzeilwaL: artyle- 
rya tńraMeka Lwów  ndniooej nocy 1 w  cią
gu dnia wczorajszego. Na śródmieście i 
praedmieócła Lwowa, padło w  tym czasie 

niepodległej | około 1860 pocisków. Uszkodzone są dwa 
{kościoły i bardzo wiele budynków prywa- 

ZAMACH SAMOBÓJCZY. Wczorai wezwano jtnyeh. (lały sacreg oeóh dozJial c ię it i j l i  
pogutowde do Marcina Mądrego, woźnego ma ran. Popołudniu padł pocisk ukraiński aa je- 
glsi ratu lat 43, którv w zamiarze t-ainobćiczym ’dcn zc skwerów publicznych, na którym ba*

w prawą skroń W i w iły się setla dzieci, korzysta jacych z pię- 
iozło go pogotowie knej p* godąr. Pocisk zarj ł się w  ziemię i nie 

fwyorachł, czemiu zawdizięczać należy, że o- 
| flar w dzieciach nie było.

BCWBARDOWANIE LWOWA. „Gazeta Po-’ 
ranna" z 16 b. m. donosi: Minionej nocy i przez i 
dzień wczoraj z j  artylerya ukraińska w dal- 
Łtym ciągu ostrzeliwała niektóre pnedmieścia 
Lwowa. Na przedmiebcia te padło kilkaset po- 
cisków, które wyrządziły znaczne szkody w bu
dynkach prywatnych. Z prawdziwą .,pasyą'

i DELEGAT G ENERALNY W E LW OW IE.

Lwów. P. A . T. „Gazeta Lwowska donosi: 
Delegat generalny Gałecki przybył tu dtziś 
wcześnie rano w towarzystwie między mini-. 
eterycdnaj komisyi, ■ której zadaniem jest 
rozdzielenie kwoty 5 mHonów marek, pnzs-

tałi. W obrębie tej instytucyi i w pobliżu padło 
kilka pocisków. Na szczęście obessło się bez 
ofiar, gdyż pociski padały w  ogrody. W  nocy

WtJcio p ew n y*  płodów, które staną się j wskutek czego izolowani rozeszli się po mie- Jzaopatinjesię ich w dokument podróży odpowie- też na niektórych odcinkach frontu tak zacięta
dni? klauzulą. Wyciąg z tej księgi mełaunko- walka wrzała, że kule karabinowe podały rzę- 
wej otrzymuje codziennie biuro kwaterunkowe siśeie na dalej położone przedmieścia.
Dow. Flacu. Jeżeli oficer zatrzymuje się w  Kia- Jakie poebki padały na miasto, świadczy

ostrzeliwano w nory jeden z lwowskich szpi- . znaczonych pirzcz rząd warszawski dóa pb-

w ytwórczycń, j ście. Taboiy dezynfekcyjne są nieczynne. Z 
| zesciu karetek do przewożenia chorych epi- 
. demicznych czynna jest tylko jedna i jeden

pawd miotami monopolów 
w*£ lnie hamBowych.

Jednem z ntjważnkjszycłi zadań, jakie 
MM czekają, będzie przywrócenie normalnej j wóz do przewożenia zmailych. Na cmentarzu 
fcBLi.iuikacyi kolejowej, gdyż dzisiejszy, broiizieńskim stoi k Ikanaście tramum ze zwło- 
■ t  łróg hetaenych w Poląue pozostawia J kami, przywiezionymi przez rodziny, które ró- 
fctodzo wiełe do życzenia. Obecny sta a prr* ij wnież chciały same pogrzeb*ć zwłoki, lecz atiaj- 
1łfc c ji >ie«aye8ewej wymaga energłcanych, kujący grabarze do tego nie dopuśdB.

Ma wji*aaa dhale &Jh f.T&n 6-en aanądzea, Do pożaru w fabryce „Wulkim" wyjechało
i środków ży-, pogotowie straży ogniową i ogień gtłumio

"żn~  z jurruMĆztną ośbowiedziafaH^cią. f-i

kowie dłużej jak 24 godzin, ma oprócz tego za
meldować się osobiście w biurze kwaterunko- 
wem Do,/. Placu, gdzie o He przybył tu służ
bowo — otrzymuje asygnatę na kwaterę, a

najlepiej następującv fakt: Wczoraj po połu
dniu padł pocisk ukraiński na dwupiętrową 
kamienicę, w której przebił dach, przełamał 
belek wUzania strych ,wi sro, następnie przebił

nLuini lei do porucznśca włącznie w nor . j  1 sufit drugiego piętra 1 dopiero w mieezksHiiu 
ttfcgB t in (Kopen*s 26), od kapitan* w  g ó  'wybuchł, ufezttąc idany, drzwi, okna, pooads-

trzebującj ch pomocy we Lwowie. 0  g. U 1 
prued południem rozporęła  się 1oooft ren.-' 
cya delegata, z przedste-H-ie^Tm władz
Iww iskfeń
słowie

W  korffó?' u .dział po-

fien Iwaszkiewicz ^owrucił.
Lwiów. P. A. T. jSaueiU Lwowska*4 do- 

mód: Generał I wasi tk ic w i e z  pettył/ył!
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